Wychodzi we wtorek, azwartek 1 
nobotę. Co sabote dołaczony jest 
arkusz kozmaltośel, pisma kn 
pożytkonł I zabawie. Prenume- 
rata Gazety z Dodatkiem i Rozma- 
Itaiciami na kwartał, dla adbiera- 
jscych w samym Lwowie A zr. 
B hr., na pocztameie lwowskim 
8 zr.12 br., na wszelkich Innych 
pocztamitach 5 zr. 36 hr. m. konw. 
Prenumerata połroczna wynosi 
dwa razy tyle co kwartalna. 
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WIADONOSCH ZAGRANICZNE. ` 
Hiiszpanija. ‘ 


Obwieszezona w Gacela z dnia 31. grudnia 
ustawę o ajuntamientach poprzedza sprawozda- 
nie całego ministeryjum, w któróm rozwinięto, 
że teraźnicjsza organizacyja władz municypal- 
nych nie zgadza się już z dachem konstytucyi, 
i przeszkadza wykonaniu silnćj i jednostajnej 
administracyi. Z tego powodu już w roku 1840 
przyjęły Mortezy dotyczącą tego przedmiotu 
ustawę , którą sankcyją królewską zaopatrzono. 
Atoli wypadki, które już do dziejów należa, 
to jest w skutek tćjże samćj ustawy usunięcie 
się Mrólowćj Krystyny, udaremniły jéj wykona- 
mie, a przeto dotychczasowym ministrom, je- 
źliby nadmienione niedogodności usunąć chcieli, 
nie pozostaje nic innego, jak zalecić Jój Mości 
Hrólowćj nadmieniong ustawę z tą jedyną mo- 


GA L E W. A. 
LWOWSKA. 


R"®, 


Dodatek do Gazety Lnaweklej 
abejmuje doniesienia urzedowe I 
Teywatne. ZA umieszczenie w De 
datku płaci się od wićrsza w pół 
kolumnie (drukiem germant) za 
plórwszy raz 3 hr., a za kadiy 
następujący raz tylko po 4 e kr. 
mian. konw, Za większe litery płaci 
lg wedle tego, Ne na zwyczajny 
druk obrachowane miejsca 23. 
mn. „Redakcyjna Gazety Lwawsklej 
Przyjmuje tylka [rankowane listy. 


20. stycznia 1844. 


dyfikacyją , aby mianowanie alkadów czyli bnr- 
mistrzów nie od korony, lecz od gmin pocho- 
dziło. Jedoą z głównych odmian, którą nowa 
ustawa zaprowadea w dotychczasowym stanie 
jest ta, że powszechne prawo wyboru ograni- 
cza się na mieszkańców, które największe po- 
datki opłacają. Tylko w gminach nie mających 
więcćj nad sześćdziesięciu mieszkańców są wszy- 
scy wyborcami; w gminach liczących 300 osób, - 
ma być 60 wyborców, i połowa liczby miesz- 
kańców nad 60; przy 4000 osobach 130 wy- 
borców,-itrzecia część liczby mieszkańców nad 
300; przy 5000 osobach 413 wyborców, i trze- 
cia część liczby nad 1000 i t. d. Jeneralowie, 
oficerowie pensyjonowani i wszyscy, którzy wol- 
nym umiejętnym przemysłem się zajmują, są 
bez względu na kwotę swego opłacanego po- 
datku wyborcami. Artykuł 48ty brzmi: W miej- 
scowościach mających więcćj niź sześciudzie- 
siąt mieszkańca, aby zostać alkadą lub adjunk- 
tem, potrzeba koniecznie umied czytać i pisać. 
Jednakże szef polityczny może od tćj powin- 
ności uwolnić, jezli za potrzebne uzna.e = 
2 Figaeras otrzymano wiadomości .po dzień 
30. grudnia, podług których wkrótce spodzie- 
wać się można ukończenia powstania. Podług 
Gazelle de Languedoc miał zezwolić baron de 
Meer na zaproponowane przez A mettlera 
warunki i tylko zatrzymał ratyfikacyje rządowi; 
obadwaj udali się pisemnie do Hrölowej. 
Listy z Madrytu pod dniem 1. stycznia dona- 
szą: »Ogłoszenie i wykonanie głosowanćj przez 
Kortezy w roku 184% a przez Królowę Kry- 
stynę potwierdzonćj ustawy o municypalno- 
ściach, jest (śimiałym postępkiem ministery- 
jum pana Gonzales Bravo. Przypomi- 
namy sobie, że podówczas przeciw tćj ustawie 
prowincyje powstały, i że powstanie ich po- 
parte zdrada Espartera, wygnanie Hejentki 
sprowadziło. Nadmienić jednakże wypada, Ze 
teraźniejsze ministeryjum usunęło z téj ustawy 
to postanowienie, przez które takowa stała się 
niopopularną „to jest postanowienie dotyczące 
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mianowania burmistzzöw i albadów przez ko- 
ronę, i ze w roku 1840 sami nawet progresisci 
wKortezach na ten wniosek głosowali. — Mi- 
nisteryjum, jak mówią , nie jest obce ogłosze- 
niu mocno upowszechnionćj broszury, w któréj 
nowy system rządu przygotować starają się. 
Zestawiwszy ogłoszenie téj broszury 2 zawie- 
szeniem Hortezów, można wnosić, że rząd za- 
myśla o jakimś gwałtownym kroku, na który 
naprzód umysły przygotować zamierza, 

Z Paryża dnia 6. stycznia. W hotelu 
Królowćj Krystyny zajmują się skrzętnie przy- 
gotowaniem do jéj wyjazdu, który wszelako nie 
nastąpi zapewne przed końcem tego miesiąca. 
Ani pisma tutejsze rządowe swojćm powątpie- 
waniem, ani tóż dzieńniki opozycyjne mnićj 
lub więcój przychylae radami swojemi nie zdo- 
łały zachwiać postanowienia Królowćj , która 
zważywszy najnowsze w Hiszpanii wypadki i ma- 
jąc na względzie zdania dzieńników hiszpań- 
skich wszystkich prawie odcieni, mówiące za 
jéj do kraja powrotem, bardzićj się jeszcze 
w powziętćm postanowieniu utrwaliła. Przyszłość 
okaże, ażali powrót jéj te błogie situtki przy- 
niesie , jakich się spodziewaja dla Królowej Bi 
méj, dla sprawy monarchii hiszpańskićj i dla 
dobra kraju. Jezli zważymy nieszczęsne wróżby, 
które przeciw jćj zamiarowi powrócenia do 
kraju przytaczają, jeźli pomniemy na przeszłość 
pełna zawichrzeń inieladu, iokwita w cierpkie 
doświadczenia, jezli rzucimy okiem w przy- 
szłość, która nam jeszcze Żadnćj błogićj nie 
daje rękojmi, nie możemy jak tylko podziwiać 
postanowienie Hrólowćj, które świadczy o jéj 
zaszczytnóm męztwie i chlubnéj odwadze. — 
Wątpić jednak należy, aby nadzicje progresi- 
stów, że Królowa po swoim powrocie do ich 
stronnictwa choć w jakićjś części się przyłączy, 
pożadany skutek wzięły; owszćm wszystko na- 
trąca tę uwagę, że Królowa teraz tak jak da- 
wnićj okaże się przychylną i całym swoim 
wpływem wspićrać będzie partyję umiarkowa- 
na, tę partyję, która przed rewolucyja wrze- 


śniowa w roku 4840 dała jéj dowody szczórćj ` 


przychylności, która się dła nićj poświęciła, 
obaliwszy nareszcie, po usiłowaniach powtór- 
nych, zwycięztwem w końcu uwieńczonych, 
porządek rzeczy przez Espartera wzniesiony, 
aktóra teraz stanęła na stórze rządu. Głoszą 
także, że za powrotem Królowćj do Madrytu, 
Gonzalez Bravo, główny reprezentant 
tćj pażtyi, Która się młoda Hisz panjg nazywa, 
zstąpi zapewne na podrzędniejsze stanowisko, 
gdy przeciwnie naczelnicy partyi umiarkowa- 
mój, mający za soba dawne, doświadczone imię, 
Jako to, Martinez de la Rosa, iweszły 


„a O x = 

niedawno do grona deputowanych Xavier 
Burgos, który dotad oddalony od politycz= 
nego zawodu, półnił obowiązki nauczyciela na 
skromaćj posadzie przy liceum w Granadzie, 
nakoniec niedawno deputowanym barcelońskira 
obrany alkada Galiano iwielu innych z par- 
tyi umiarkowanćj do stóru rządu powołanymi 
będą. Królowa Krystyna przybędzie wpra- 
wdzie do Madrytu tylko jako opiekunka młod- 
szćj córki, infantki Ludwiki Fernandy, ale to 
pewna takżo, Ze Królowa Izabela da się 
przedewszystkićm kierować radami matki 
swoje j. — 

Wielka irytanija i Irland ja. 

Z Londynu dnia 4. stycznia. Jestto 
dawnym zwyczajem, Że dzieńniki przy zmianie 
roku do politycznych swych rozumowań dola- 
czają uwagi nad wypadkami przeszłorocznemi, 
które podług stronniczćj barwy tychże dzien- 
ników, służą albo do powstawania na rozpo- 
rządzenia rządowe, albo do ich obrony. Dzień- 
nik ministeryjalny Standard widzi w roku 1843 
pokój zabezpieczony, dochody krajowe upo- 
rzadkowane, przemysł rękodzielniczy na nowo 
ożywiony, dla przedsiębierstw handlowych 
otwarte nowe i nieograniczone kanały, i uzy- 
skany obszórny kawał kraju.  Dzieńnik Spec- 
tator, który pierwiastkowo był radykalny , ale 
od nieakiego czasu skłania się bardziéj do to- 
rysowskićj polityki Peela, zamieścił również 
uwagi nad przeszłym rokiem i porównywa stan 
teraźniejszy z przeszłorocznym. Nawet po- 
wszednie wypadki ostatniego tygodnia- pisze 
Spectator, sokazuja podrzędny stan polityczny, 
i oznajmiają o wichszej agitacyi w Kraju, niż 
w tymże samym czasie w przeszłym roku. Roz- 
ruchy w Walii były podówczas między wzbu- 
rzonym ludem nowe; takowe pozostawiają swój 
cień w Kkomisyi zajmujacej się rozpoznaniem , 
dla oznaczenia różnicy między nowym rokiem 
1848 a 1844. W wiejskich dystryktach Anglii 
powstają nocną porą niszczące pożary; jestto 
nowy znak rozszórzonego prawie bez celu mię- 
dzy włościanami nieukontentowania. Zastępcy 
sprawy rolnictwa byli ostatniego nowego roka 
‘na najlepszćj drodze pojednania się z nowemi 
ustawami zbożowemi, lecz teraz agitacyja league 
uzyskała tak obszerny zakres, wiara w stałość 
najrozsądniejszych protektorów została tak za- 
chwiang, Że obrońcy ustaw zbożowych zaczy- 
naja wątpić, ażali Sir R. Peel przy odmie- 
nionćj ustawie będzie mógł się zatrzymać. — 
"W Irlandyi panuje jeszcze większe wzburzenie 
umysłów. Przeszły rok zakończył się uśpie- 
niem agitacyi repealistów ; od tego czasu od- 
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bywały się monster meelings, a prześladowania 
sądowe wywoływały coraz większe wzburzenie. 
W prawdzie »rok ropealistówe Przemingi w sa- 
méj rzeczy bez osiagnienia swego celu, ale 
Że O'Connell nie wypełnił swego przyrze- 
czenia, to nie zmniejsza jeszcze kłopotu rzą- 
du. Wielkie rozporządzenie na ostatnićj sesyi, 
to jest rozbrojenie Irlandyi przyszło wprawdzie 
do skutku, ale skuteczność jego z powodu 
nadanych władzom upoważnień jest takiego 
rodzaju, iż rząd dla odparcia zarzutu ze strony 
opozycył wto się wdać musi, aby protestanc- 
kich torysów uzbrojono, a Katolickich libera- 
listów rozbrojono. Pomimo że nadzwyczaj ła- 
godna pora roku, obfite zbiory a po części i 
ożywiajacy się handel usunęły najnaglejsza 
obawę przed zimową pora, jednak w ogóle 
panuje teiaz między ludem większe zniechę- 
cenie niż w przeszłym roku. Stronnicy mini- 
steryjalni pogladaja z trwogą w przyszłość; 
whigowie zaczynaja mieć nadzieję i gotuja się 
do objęcia znowu administracyi krajowej.« 

W doniesieniach z Brightonu pod dniem 3, 
stycznia czytamy: Wiadomość o, blizkich od- 
widzinach księcia Bordeaux w Brighton 
sprawiła tu wrażenie. Książę ten przybedzie 
tu dnia 6. z Portsmouth, gdzie po zwidzeniu 
zbrojowni i floty portewéj z wszelkićm jego 
stopniowi przynalezuem odznaczeniem był 
przyjmowany. W hotelu Bedford zamówiono 
dła niego i dla świty jego szereg pokoi. 

Na tygodniowóm zgromadzeniu towarzystwa 
repealistów w Dublinie dnia 2. stycznia, nad- 
mienił John O'Connell o mianéj przezby- 
łego lorda majora mowie i w imieniu oskarzo- 
nych repealistów zaprzeczył stanowczo wszel 
kiemu zyczeniu, aby rada gminy lub jakic- 
bądź inne ciało na ich korzyść do Krölowej 
sig udawało; przewodzcy ludu nie popełnili 
Żadnego przestępstwa, a przeto pomimo wszel- 
kiego uszanowania dla Królowéj, w żaden spo- 
sób nie mogą jéj prosić o łaskę lub przebacze- 
nie. Pan Steele oświadczył, iż się z zda- 
niem Johna O'Connell zupełnie zgadza. 

Z ponawianych badań Armstrong a (wzgłę- 
dem zamachu na życie Krölowej Wiktoryi) , 
którego niedawno uwięziono , okazało się, że 
domniemane jego oblakauie było tylko udane; 
dla tego jako oszusta odesłano go niezwłocznie 
do domu poprawy. 

Po śmierci misyjonarza Morrysona za- 
wiązali Anglicy i Amerykanie w Kantonie na 
jego pamiątkę Towarzystwo pod rrazwa : Mor- 
rison education Society (Morrysona Towa- 
rzystwo edukacyjne), którego zamiarem jest, 


dawać chińskim chłopcom europejskie wycho- 
wanie. Towarzystwo to rozpoczęło swą pracę 
w roku 1836, ale nie mogło wiele zdziałać, 
aż pokad w roku 1839 nie sprowadziło z Ame- 
ryki nauczyciela nazwiskiem Brown; ten 
zdaje się być! światłym człowiekiem ; jakoż 
cała szkoła pod przewodnią jego uczyniła wiel- 
kie postępy. Chłopcy pobićrają przed południem 
naukę od chińskiego nauczyciela na sposób 
chiński we wszystkiém, co w Chinach do do- 
brego wychowania należy, a po południu uczą 
się w angielskim języku arytmetyki, algiebry, 
dziejów, jeogralii i t. d. Skutek z tego uy- 
pływa ten, że przezto nie tracą swćj narodo- 
wości, lecz owszem tém łatwićj moga zrobić 
w Chinach swa karyjerę, niž gdyby tylko do 
chińskich szkół uczęszczali. Przy tćj sposob- 
ności spostrzeżono, Że w naukach angielskich 
prędsze czynią postępy niżeli w chińskich , 
które zupełnie na cwiczeniu pamięci sie opić- 
raja, a gdy przez niejaki czas zoslają w szko- 
le, tedy zawsze wołą pisać po angielsku niż 
po chińsku. W ostatnićm sprawozdaniu po- 
mienionego Towarzystwa w miesiacu wrześniu 
4842, przedrukowano kiłka angielskich, nie- 
poprawionych konceptöw, a chociaż takowe 
zawićrają błędy jezyka, jednakże zważywszy 
krótkość czasu , okazują nadzwyczajną łatwość 
w używaniu języka, Kilku uczniów , którzy 
ukończyli naukę w tój szkole, uzyskało korzytna 
posade w Kantonie, a w miarę jak sie wzma- 
ga ich liczba, będa eni zawsze stanowić wa- 
Zne ogniwo między Europejczykami a swym 
narodem. Chłopcy mieszkają w instytucie, i 
otrzymują tam pożywienie i książki, i to było 
główna przeszkoda, że ich dotychczas więcćj 
jak dwudziestu nie przyjmowane. Lecz To- 
warzystwo ma nadzieję, że tę liczbę będzie 
mogło pomnożyć, gdyż teraz zgłasza się juź 
wielu chłopców, których rodzice za ich utrzy- 
manie chcą płacić. Pomienione Towarzystwo 
wystawiło w Hong-Kong dom edukacyjny o 
trzech skrzydłach; w jednem z nich sa po- 
koje dla chłopców (każdy ma osobny pekój), w 
drugićm sałe naukowe i biblijoteka, a w trze- 
cióm pomieszkanie dla nauczycieli; gdyż to- 
warzystwo spodziówa się lada dzień drugiego 
nauczyciela z Ameryki, dla załatwienia wzra- 
stajacych potrzeb szkoły. Gmach szkolny ko- 
sztował 3000 dolarów, które bogaty handlarz 
opium nazwiskiem D ent przed swym odjaz- 
dem z Chin umyślnie na ten cel ofiarował. 
Roczne wydatki wynoszące prawie takąż samą 
kwotę, bywają przez subskrypcyję pokryte. 
Nauczyciele nie namawiają chłopców do przej- 
ścia na wiarę chrześcijańską, tylko w niedzielę 


daja im do nauczenia się na pamięć zadania 
z biblii, która Morryson przetłumaczył. 


i Erancyja. 


Journal des Debats powstaje na dzieńniki 
opozycyjne, które pod względem zakwitnicnia 
kraja wytknęły przesadę w mowie z tronu. 
Francyja, mówi tenże dzieńnik, postąpiła bez- 
przecznie w pomyślności. Prawda, że nieje- 
doo jeszcze nie jest takićm, jakićm być po- 
winno; ale rząd za to nie jest odpowiedzialny, 
któremu na wszelki sposób należy podzięka 
za warunki postępu w pomyślności materyjal- 
nćj, to jest za utrzymanie porzadku i poko- 
ju. Wszelako dzieńnik ła Presse w raz z pi- 
smami opozycyjnemi zgadza się w tóm, że i 
on uwała za przesadzony piérwszy paragraf 
mowy z tronu, w którym o wzmagającćj się 
pomyślności jest mowa. Wszak każdemu wia- 
domo, w jak smutnym stanie zostaje handel 
i przemysłowość, jak wiele warsztatów jest 
nieczynnych, jak całe gałęzie przemysłu, np. 
fabrykacyja cukru mocno się umniejszaja, jak 
mianowicie morski handel w porównaniu z da- 
wniejszemi 'czasy podupadł. Prawda, iżby to 
było nierozsadkiem, za wszystkie te klęski 
czynić rząd odpowiedzialnym, ale że rząd jak 
najdokładnićj o tych smutnych stosunkach jest 
zawiadomiony, przeto lcpićj byłby sobie po- 
stąpił, gdyby bajeczne to opisanie pomyślno- 
ści Krajowćj zupełnie był opuścił. 

Francuzcy deputowani są bardzo opieszali 
w dopełnieniu swych powinności ; chociaż po- 
siedzenia zaczęły się już od 27. grudnia, prze- 
cież dotychczas mało więcćj nad trzech set 
deputowanych przybyło do Paryża. Gustaw 
de Beaumont, który w dzieńnikach wy- 
daje listy o izbie deputowanych, proponuje w 
ostatnim z tychże, aby deputowanym zezwolo- 
no dyjety. Na wszelki sposób nie cierpiałaby 
na tem kompletność izby. 


Woloszezyzna. 


Z Bukaresztu dnia 40go grudnia. 
Po szczęśliwym powrocie dnia 29. z. m. Ksie- 
cia z Krajowy, odbyła się dnia 5. b. m. zzwy- 
ezajna Świetna okazałością uroczystość $. Mi- 
kołaja. Pod wieczór był u dwora wielki bał 
pare, na który najznakomitsze osoby ze wszy- 
stkich stanów zaproszono. 

Kilka dniami wprzódy, dnia 1. b. m. otrzy- 
mał książę z rąk upoważnionego od swego 
dworu tutejszego rossyjsko - cesarskiego jene- 
ralnego konzula Daszkowa wraz z listem 
gabinetowym od kanclórza Stanu hrabiegoN e s- 
selrode, insygnija cesarsko-rossyjskiego or- 
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deru ś. Anny pićrwazćj klasy w dyjamentach 
z gwiazda i wstęga, przy którejto sposobności 
i Jego Excelencyja minister spraw wewnetrz- 
nych, Stirbey, brat naszego dostojnego Hsie- 
cia, otrzymał także order ś. Stanisława pićr- 
wszćj klasy. Wielki Niszan Iftichar, z wize- 
runkiem Sultana, czerwony orzeł i order 8. 
Anny w promienuym blasku drogich komieni 
walczyły o piórwszeństwo z blaskiem wysadza- 
nój dyjamentami szabli i temblaku, które Ksią- 
żę tego wieczora przypasał do bolu. Oiwie- 
tlenie miasta poniosło przez burzę znaczną 


szkodę. 
zi a IE O Z | 
NOWINY. . 


Donia 16. t. m. był Lwów na nowo świad- 
kiem festynu, na którego ołtarzu szlachetna 
ludzkość swe dary złożyła. Pan Karol Li- 
piński w podróży swojej artystowskićj do 
Petersburga, zabawił przez dni kilka w naszóm 
mieście, i w dwóch koncertach uniósł w za- 
chwycenie spólohywateli swoich urokiem swo- 
jéj gry umniczój, a przedłużywszy swój pobyt 
o jeden dzień jeszcze, dał dnia wspomoionega 
na dobro zakładu Ochrony małych dzieci chrze- 
ścijańskiego wyznania, i na dobro Towarzystwa 
muzycznego świetny koncert, w którym pan- 
ny Steidler i Axfeld, artystki tutejsze- 
go teatru, Jak i znamienici artyści pp. Hess- 
ler i Ruff i wielu innych członków tutej- 
szego Towarzystwa muzycznego, pod 
kierunkiem p. Piątkowskiego, doktora 
praw, współdziałanie przez grzeczność przyjąć 
raczyli. 

Przepelniona teatralna sala byla dowodem, 
Ze szlachetni mieszkańcy Lwowa zamiłowanie 
sztuki z dobroczynnóm uczuciem ludzkości w 
jedną piękną zgodność połączyć umieją, 

Dyrekcyja Towarzystwa zawiązanego celem 
utrzymania zakładów Ochrony śle wygłos wdzię- 
eznego uczucia szlachetnemu mistrzowi w dro- 
gg, i ma sobie oraz za obowiązek, jego spół- 
towarzyszom w sztuce, najżywszą oświadczyć 
podziękę. r 

Całkowity dochód po odtraceniu niezbęd- 
nych wydatków wyniósł 633 zr, 28 kr. m. k., 
ale nie byłby tak znacznym, gdyby Stani- 
sław hr. Skarbek tego wieczora dobro- 
czynnemu celowi temu bez wszelkiéj opłaty 
nie był poświęcił. 

Były także znaczne dary wyż oznaczonćj ce- 
ny, że tu tylko o jednym nam wiadomym 
wspomnimy, o darze 40 dukatów, które gsse- 


sor sadu wexlowego i handlowego pan Mayer 
Mieses za jedną ložę oliarowal. 

Dyrekcyja Towarzystwa zawiazanego celem 
utrzymania ochrony małych dzieci, ma sobie 
za miła powioność, jw. hrabi Skarbkowi, 
temu wielce dobroczynnemu opiekunowi ubó- 
stwa, również wszystkim szlachetnym mie- 
szkańcom Lwowa, gotowym zawsze wspiórać 
szlachetne cele, najszczórszą a razem najży- 
wszą wynurzyć podziękę. 


Uwagi 
z powodu odpowiedzi Piotra z W. 
na artykuł Jadama z Zatora 
pod napisem: LIMIA.“) 


Diiwid się muszę, Że Piotr z W. nie jest za 
zaprowadzeniem kuchenek z blachy u wie- 
śniaków, uważając je jako niestosowne. Jeżeli 
tak jest, pytamy się dla czego w cyrkułach bo- 
cheńskim i wadowickim, właście w tych stro- 
nach, gdzie lasów nić ma, albo tylko mało, 
a zatóm i opał droższy, dla czego mówię po 
wiejskich chałupach znajdzie już wiele takich 
cyganków? Cryliz to nie dowodzi, że wieśniacy 
w tych okolicach przyciśnieni potrzeba, ucie- 
kaja się do tego środka, który z doświadcze- 
nia okazuje się dobrym, a może i jedynym. 
To oczywiste factum mówi najmocnićj za tym 
rodzajem ogniska; a w okolicach bezlesnych, 
prędzćj czy późnićj, wszyscy do stawiania cy- 
ganków zmuszeni będą. U nas w bocheńskićm, 
chałupy nie sa większe od domów wieśnia- 
czych w sandeckićm, i owszóm mniejsze , bo 
tu o drzewo na budowę trudnićj, i jest droz- 
sze; wszelako to nie przeszkadza naszym 
kmiotkom mieć i na lato mały osobny komi- 
nek do gotowania, lubo niektórzy i w lecie 
gotuja na cyganka, albo i na blasze. — Co 
"zaś do Światła, prawda, if tam gdzie obiado- 
wą strawę na polepie gotuja, może być wie- 
ksze światło; ale na cóż chłopowi światła we 
dnie; wszak ono potrzebne jest w zimie na 
długie wieczory. Bedziez chłopek mający po- 
lepe, gotował wicczerzę przez sześć godzin, 
aby mieć światło w izdebce? Woli on trzaska 
zaświócić , albo kagankiem; to mu tavićj przyj- 
dzie, niż gdyby miał na to tylko palić, ażeby 
się świeciło. Pamiętajmy i o tém, Że w izdeb- 
ce gdzie jest cyganek, nióma dymu, a zatdm 
widnićj; otworem od piecyka idzie światło na 
izbę, i oświćca ją. 


*) Obacz Gazetę Lwowską Nr. 142 i 153 z r. 1845. 


Z tych powodów mniemam, że o zaprowa- 
dzenie cyganków u wieśniaków , starać sie po- 
winien każdy obywatel, a najwiecej tam, gdzie 
lasów już nić ma, drzewo drogie, a węgiel 
daleko. Ale i tam nawet, gdzie wiele lasów, 
Że drzewo aż na pniu gnije, gdzie przecie 
łatwićj i chłopkowi o choje albo pniaka, i 
tam radziłbym rozpowszechniać te cyganki, 
bo one sprawiają, iż pomieszkanie chłopka 
wyglada schludnićj, i przytém staje się cie- 
plejsze i zdrowsze. Zaprowadzenie takich ku- 
chenek u chłopków galicyjskich byłoby nie- 
ledwie posunięciem ich eywilizacyi o 
jeden krok naprzód. Słusznie mówi Piotr 
zW., że aby do tego doprowadzić, potrzeba 
aby najpićrw dwór dał zsiebie pızyklad; ale 
nie dość na tém, możnaby prócz tego dopo- 
módz jednemu lub dwóm poddanym, i wysta- 
wić im własnym kosztem taką kuchenkę, a 
pewno wieś cała pójdzie w niewielu latach za 
tym przykładem. Wszakto dla dziedzica mały 
wydatek, i nie wielkie zatrudnienie. — Tru- 
dniejsze podobno bedzie do uskutecznienia to 
żądanie Piotra z W., ażeby ktoś zrzekł się 
prawa jakie ma, aby zrobił z siebie oliare, i 
nawet przyjemność palenia sobie na kominku 
poświęcił; wiadomo bowiem, iz płomień ko- 
miokowy prócz przyjemuości, oczyszcza także 
powietrze, wyciaga wilgoć z pomicszkania i 
robi go zdrowszćm. 

Będzie tu może na swojóm miejscu nadmie- 
nić, iz a przykładem jednego z obywateli ob- 
woda bocheńskiego, który sprowadził z Pragi 
kuchnię żelazną (Sparrherd), takowych już 
wiele po dworach pozaprowadzano: jeden z ko- 
tlarıy w Tarnowie robi takie kuchnie, 
iprzyznać trzeba, iz co do zalet wyrównywają 
one praskim, asa owiele tańsze. 


P......... z obwodu bocheńskiego. 
8 ——— Rzy 


WIADOMOŚCI HANDLOWE I PRZEMYSŁOWE. 
Z korespondencyi prywatnćj.) 


Ze Lwowa, dnia 199% stycznia. Jeżli han- 
del wódką trudniacym się nim, nie nastręcza 
ani zysku, ani nadziei lepszćj przyszłości, to 
przynajmnićj tej zalety odmówić mu nie mo- 
źna, iż przy teraźniejszćj niesłychanie nizkiej 
cenie tego produlkıu o stracie ani myślóć; a 
nie obawiać się strhty jest już poniekąd zy- 
skiem dła kupca do złych czasów przyzwycza- 
jonego. Produkcyją tegoroczna jak dotąd wy- 
równa przeszłorocznćj, jezli jćj nic przewyi- 


sza, ale zachodzi pytanie: czyli gorzelnie przy 
teraźniejszych stosunkach handlowych tak dłu- 
go będa czynne jak w przeszłym roku? — 
Pszenicę tu i owdzie na splaw do Gdańska 
kupuja, dzieje się.to jednak z największa prze- 
zornościa, którćj przyczyną jest zapewne zły 
gatunek tegorocznój pszenicy; przeszłorocznćj 
zaś prawie nie widać. — Za garniec wódki 
szumowój 20-stopniowćj płaca po 9 do 9%, 
Kr., okowitćj 30-stopniowćj po 13 % do 44 kr. 
m. k. — Za korzec pszenicy pięknego gatun- 
ku dostać można po 2 zr. 24 kr. posledniej- 
szój 2 zr. 12 kr., żyta 1 zr. 6 kr. do 4 zr, 
42 kr., jęczmienia 1 zr. 12 kr. m. k. „> 
Podiug najnowszych doniesień z Wiódnia, 
płacono tam za jeden stopień alkoholu na 
wiadrze po 18 44 do 49 44 Kr.; zaś list z Pragi 
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podaje cenę jednego stopnia alkoholu na tam- 
tejszym placu po 22 kr. mon. konw. 


Z Gorlic, dnia 16g0 stycznia. W przekonaniu 
iż wykazy cen produktów, sprzedapych na pe- 
wnym targu w ciagu całego roku, wraz z ozna- 
czeniem ilości, w jakićj je na targ w tymże 
okresie czasu dostawiono, posłużyć moga z cza- 
sem jako szacowne daty do skróślenia pod tym 
względem dokładnego statystycznego obrazu 
kraju, załączamy podobny wykaz cen targo- 
wych gorlickich z zeszłego roku. Winienem 
tu jeszcze tę uwagę, iż targi bywają-w Gorli- 
cach co wtorek, w co także wliczyć potrzeba 
12 jarmarków wteż dni przypadających. Ceny 
podane sa w wal. wićd., a miara lwowska. 


Ceny targowe Gorlickie w przecięciu wziete z roku 1843. 
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Uwaga: Sprzedano wciągu roku razem: psze- 
nicy 5,200 korcy, żyta 7,800 kor., jęczmienia 
2,600 kor., owsa 2,080 kor., grochu 728 kor., 
orkiszu 624 kor., bobu 416 kor., hreezki 
440 kor., ziemniaków 3,640 korcy. — Na 
uwagę zasługuje tu, Ze zazwyczaj dostawiają 
zboże do Gorlic z przyległych tylko majat- 


ków, położonych na trzy do cztórech mil 
w okolicy. 
z 
TEATR POLSKI 
L — — 
W Poniedziałek: Chłop panem milijonowym, czyli: Dzie- 
wica ze świata czarodziejskiego; czarodziejski me- 
lodramat w 5ch aktach. 


— Er EG EEE — — — z z —̃ z — 
(Do tego Nru. Gazety dołączony jest Ner. 3. Rozmaitości.) 


Redaktor J. N. Kamiński. — Nakładem Spadkobierców Frańciszka Krattera. 


(Drakiem Piotra Pillera we Lwowie.) 


Dod. Nadzsv.) 
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Dodatek nadzwyczajny do Nru 9. Gazety Lwowskiéj. 
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DONIESIENIA LITERACKIE, MUZYKALNE I ARTYSTYCZNE. 


W księgarniach 


we 
LWOWIE, STANISŁAWOWIE I TARNOWIE 


dostać można: 
( Cena w monecie konwencyjnćj..) 


Der Wiener Zuſchauer. 


Herausgegeben von J. S. Ebersberg. 


Wochentlich drey Nummern mit vielen Beylagen. 


Bei der Ankündigung des neuen Abonnements dieſer Zeitſchrift glauben wir nicht mehr, als die ein— 
fache Verſicherung geben zu dürfen, daß wir an der Vervollkommnung des Unternehmens, das eine ſo große 
Theilnahme gefunden, mit Eifer fortarbeiten werden. Dem aufmerkſamen Leſer dürften glückliche Verbeſſe— 
rungen, die ohne früher lobend auspofaunt und verfprechen worden zu ſeyn, im laufenden Jahre anſpruch⸗ 
los ausgeführt wurden, nicht entgangen ſeyn. Wir weiſen auf die regelmäßige Montags-Beylage 
hin, welche unſern Zweck: dem entfernten Theilnehmer alle merkwürdigen Vorfälle und Ereigniſſe des In⸗ 
und Auslandes zur Kenntniß zu bringen, fo fehe befördern hilft. Eben fo eifrig bemühten wir uns, die 
Leſer mit allen Fortſchritten der Literatur nicht blos durch parteyloſe und gründliche Beurtheilungen der 
literariſchen Erſcheinungen, ſondern auch durch die zweckmäßigſten Auszüge aus den neueſten und ihrer 
Koſtſpieligkeit wegen nicht Allen zugänglichen Werken vertraut zu machen. Ferner glauben wir es an⸗ 
erkannt, daß fih der „Zuſchauer“ durch fein edles Streben, durch Ehrenhaftigkeit, und eine bewährt⸗ſolide 
Grundlage, wie durch Eigenthümlichkeit der Form und Richtung, vor vielen andern Tagesblättern merklich 
unterſcheide. Hierzu dürfen wir wohl noch erwähnen, daß die Wohlfeitbeit des Preiſes dieſer Zeitfchrift 
eben ſo beyſpiellos, als der Einfluß ihrer Leiſtungen auf Geſittung und geiſtige Bildung unläugbar iſt. — 
Wir werden den nahien Jahrgang in demſelben Geiſte und mit demſelben Eifer zur weitern Vollendung 
zu bringen bemüht ſeyn. 

Der „Wiener Zuſchauer“ wird auch im Jahre 1844 dreyma! in der Woche, und zwar an jedem 
Montag, Mittwoch und Freytag mit den gewöhnlichen Beylagen erſcheinen. Er kann bezogen werden: 

I. In Lemberg, Stanisławów und Tarnow in den Buchhandlungen des J. Millikowski. 
Ganzjähriges Abonnement: 5 fl; halbjähriges: 2 fl. BO kr. C M. 

II. Durch die k. k. Poſt. Die löbl. k. k. oberſte Hauptpoſtamts-Zeitungs⸗Expedition 
in Wien ſtellt den Zuſchauer halbjährig für Bf, ganzjährig für & fl. C. M., dem Abonnenten unter feis 
ner gedruckten Adreſſe an den Erſcheinungstagen portofrey bis an den entfernteſten Punkt der Mo— 
narchie zu. Andern Hauptpoſtämtern in den Provinzen wurde zwar ein Aufſchlag bewilligt; auch expediren 
nicht alle Poſtämter die Zeitungen unter gedruckter Adreſſe; aber der Abonnent kann ſich ſowohl die Bezah— 
lung eines Mehrbetrages erſparen, als die Expedition im eigenen Couverte dadurch ſichern, daß er den Abon— 
nements: Betrag von & fl. halbjährig, oder & fl. C M. ganzjährig, in einem frankirten Briefe fols 
genden Inhalts entweder an das gefertigte Comptoir, oder an die löbliche k. k. Oberfte Horpoftamt3- 
Zeitungs⸗Expedition in Wien einſendet: 

»Lóbl. k. k. O. H. P. A. Zeitungs- Expedition! Der Unterfertigte pränumerirt mit dem 
anliegenden Geldbetrage von B fl. C. M, auf das erste Semester (vom 1. Jänner bis letzten 
Junius 1844) des Wiener Zuschauers. (Unterschrift: Nahme, Charakter, Wohnort, letzte 
Poststation). 


„ 


Das Königreich Galizien. 


Mit Karten, Anſichten der Städte, Gegenden, Denkmale und Trachten in Far⸗ 
benbildern — und Beſchreibung nach den Kreiſen, nebſt Angabe der Grenzen 
und des Flächeninhalts, der Höhen, Gewäſſer und Straſſen, der Bevölkerung, 
der Glaubensbekenntniße, der politiſchen und religiójen Eintheilung, der Schul⸗ 
und Medieinalverfaſſung, Schilderung des Klimas, der Naturproduete, der De: 
epnomie, des Fabriks⸗ und Manufacturwefens, des Handels, der Sitten und 
Sprachen, Uiberblick der Geſchichte, Darſtellung der Städte, Märkte und Schlöſ⸗ 
ſer, endlich einer Anleitung zur zweckmäßigen Bereifung in Rück ſicht alles Sez 
henswerthen an Kunſt, Alterthum und Naturſchönheit. 


Unter dieſem Titel und nach dieſer Skizze erſcheint von dem Gefertigten eine topographiſch⸗ 
ethnographiſch⸗ſtatiſtiſche Darſtellung des Königreichs Galizien, in Groß⸗Quarto, in kreisweiſen 
Heften, jedes Heft mit einer Karte des betreffenden Kreiſes und 5 Chromo⸗Lithographien nach Dri- 
ginalzeichuungen in Wien in dem Verlage der Kunſthandlung des Herrn H. F. Müller. Der 
Sandecer und Wadowicer Kreis ſind bereits erſchienen — 

Noch beſitzen wir keine Topographie, keine Geographie, keine Statiſtik Galiziens. Bei dem 
Mangel aller Vorarbeiten, bei der Schwierigkeit die Materialien zu ſammeln, wird auch das ob⸗ 
erwähnte Werk den Gegenſtand bei weitem nicht erſchöpfen, aber es wird wenigſteus ein Pfad für 
ſpätere Forſchungen, für beſſere Arbeiten thätiger und unterrichteter Freunde des Landes ſeyn. 

Die Wichtigkeit und Nützlichkeit der Unternehmung für unſer noch viel zu wenig bekanntes, 
großes und ſchönes Land, dürfte wohl von jedem Freunde Galiziens erkannt werden, ſo wie die 
Nothwendigkeit, daß eine ſo ſchwierige Arbeit von allen jenen nuterftigt werde, welche fih in dem 
Beſitze darauf Bezug nehmender Materialien und Kenntniße befinden. 

Der Gefertigte erlaubt ſich daher die Bitte an alle Freunde des Vaterlandes, ihn bal d⸗ 
möglichſt durch die Mittheilung ausführlicher Notizen, Skizzen, Beſchreibungen und fonſtiger 
Materialien in deutſcher oder polniſcher Sprache in ſeinen ſchwierigen Arbeiten unterſtützen 
zu wollen, wozu vorzüglich die Behörden, die Herren Gutsbeſitzer und ihre Herrn Dominikalbeamten, 
die Magiſtrate der Städte und die Geiſtlichkeit in der Kenntniß ihrer Territorien und in ihren Ar⸗ 
chiven hinreichende Materialien finden wurden, fo wie unbezweifelt viele ausgezeichnete Männer une 
ſeres Landes einen Schatz topographiſch, ethuographiſch, ſtatiſtiſcher, hiſtoriſcher, öͤkonomiſcher und ine 
duſtrieller Daten und Materialien, pitoresker Beſchreibungen, Skizzen u. dgl. Sammlungen inländi⸗ 
ſcher Antiquitäten, und Natur und Kunſtmerkwürdigkeiten, Münzen, Gemälde u. ſ. w. beſitzen, welche 
bisher unbekannt geblieben, und der Veroffentlichung wuͤrdig ſind. 

Jede dem Gefertigten uͤberſendete Mitteilung wird nicht nur wo möglich, nach ihrem ganzen In⸗ 
halte benätzt, ſondern weun es der Wunſch des Hrn. Einſenders iſt, auch die Quelle genannt werden. 

Bei den bedeutenden, mit dieſer Arbeit verbundenen Auslagen iſt die Bitte wohl verzeihlich die 
gefälligen Mittheilungen, beſonders die etwas Umfangreichern, ſoweit es möglich iſt portofrei dem 
Gefertigten zuſerden zu wollen, ſo wie die Buchhandlung des Hrn. Joh. Millikowski in Lemberg ſtets 
bereit alles Nützliche zu unterſtützen, die gegenwärtige Aufforderung in ihre Ankuͤndigungen aufgenom 
men hat. 

Lemberg, den Iten Tänzer 1844. 


Jos. Edler v. Mehoffer, 


k. k. Kreis⸗Kommiſſär. 


